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[i II A It Ó W,
Sena t  Rządzący W .  M. Krakowa  i J ego  O k rę 

gu zaszczyconym zoslał  w ła sno ręcznym listem 
jvfa| jaśniejsz"go Cesarza  A u s ł r y i ,  donoszącym o 
za warc iu  w dniu 1 b .  m. i r .  w  Monachium 
ślubów małżeński ch  pomiędzy Jego  Ces. W y 
sokością Arcyx i ęc i em Alber tem synem Jego Ces.  
Wysokośc i  Arcyx ięc i a  Karola,  a Jć j  Król ewska  
Wysokośc i ą  X.eżniv,zKą Bawar ską  Hi ldegardą.  
Udzielenie lej wiadomości  spowodowało Senat  
do przes łania do poduożka t ronu J ego  Cesarsko-  
Królewsko - Apostolskiej  Mości Adressu  podzię
k o w a n i a ,  obejmującego obok w y raz u  hołdu na j 
głębszego (szanowania wy nu rze n i e  w  imieniu 
Rządu i mie szkańców tutejszego kra ju uczuć r a 
dości ,  j aką  z powodu tego szczęś l iwego w7v 
padkll podzielają.

Z  drukarni  akademickiej  wyszedł  dziś piąty 
numer  D w ut y g o d n i k a  z awie r a j ący  następujące 
przedmioty:

1. D o  P i l o n a  pieśń Franc i szka  Karpińskie
go z n iewydnnego  dotąd rękopfsmu;—

2.  0  H u s s i e i H i e r  o n i m i e z P r a g i, roz-  
p r awa  x i ędza  Boguci ck i ego , c z y t a na  na posie 
dz.cuiu akademickićm w roku 1787  w obecno 
ści k ról a S tan is ł awa Augus ta ;  —

3. O prawie  załogi w Polseze przez  J .  II. 
S.  Rzcsińskiego,  dalszy c ią g ;—

4.  Grób w N o w y m  Jo r ku  przez Paul i nę  z 
L .  Wi lkońską .

W iadom ości zagraniczne.

WIADOMOŚCI  Z POCZTY D Z I S I E J S Z E J .

—  P a ryżT d  Maju.  —

Rząd odebrał  następującą depeszę; t e l eg r a 
ficzną:

Tanger  9  M  a ja . » 0  b a w i a j-ą s i ę  t u
p r z y b y c i a  K a b y 1 ó w z g 1 ę bi k r a j u .  Ko n  
s u l o w i e  u w i a d o m i l i  p a s z ę  n a p r z ó d ,  i ź  
p r z e c i w  t e m u  u b l i ż e n i u  r o z k a z o m  c e 
s a r z a  m a r o k a ń s k i e g o ,  p r o t e s t u j ą .  A-  
j e n t  a n g i e l s k i ,  w e z w a ł  p o m o c y  od 
s t a c y  i a n g i e l s k i e j  w y s p y  M a l t y .  J a  
z a ś ,  (pisze konsul  Francuzki),  w e z w a ł e m  o-  
k ' r ę t w o j e n n y  Cygne  a ż e b y  l u p o w  r ó c i ł.

S p o d z i e w a j ą  s i ę  t u  o d m o w n e j  od-  
p o w i e d z i n a  ultimatum  h i s z p a ń s k i e ;  n a  
p r z y p a d e k  t e n ,  k o n s u l  h i s z p a ń s k i ,  
k a ż e  z d j ą ć  s w o j ą  f I a g ę i w s i ą d z i e n a 
o k rę i , —  r o z u m i e  s i ę ,  j e ż e l i  b ę d z i e  
m ó g ł

Tunger  12  M aja • » T  a u g e r  u ż y w a
s p o k o j u  o ś c i .  P r z e d s i ę w z i ę t o  ś r o d k i  
p r z e s z k o d z i ć  m o g ą c e  p o k o l e n i o m  z b l i 
ż e n i a  s i ę  d o  ra i a s l a . «

Rząd ran wys ł ać  j ener a ł a  Dclaruc z szcze-  
gólnemi zleceniami dla xięc i a  Autuałe do A l
gieru.  Zdaje  s i ę ,  źe posł annic two to ,  zostaje 
w pewnym związku  z potyczką 24  inaja,  o k tó 
rej ca łemu już świa tu wiadomo,  że się na klę
sce f r ancuzów zakończy ł a  k tó r ą  skutkiem nie- 
przezorności  x ięc i a  Auma le  być mienią.

Z powodu za sz łych niespokojności  w kanto
nie Wal ł is  (w Szwa jca ry i )  rząd fraucuzki  dał 
r oz kaz  panu Ponlois wyjechani a tam n i ezwło 
cznie na swoje  poselskie s tanowisko.  Hrabia  
Poulois odebrał  s t osowne  i ns l i ukcye ,  aby za-  
pewuić tamtej szym władzom moralne spółdzia- 
łanie Francyi .  Rząd f rancuzki  golów jest  na 
ten wypadek  postawie korpus obse rwacy jny
w z d ł u ż  g r a n i c y  s z w a j c a r s k i e j . — •

Nag ły  wyjazd  xcin Jo iny i l l edo  Coinpiegue,  
k tó ry  j ak  wiadomo wydał  b ro szu rę  kompromi - 
lującą maryn a rkę  f r ancuzką ,  zw ra ca  tu pow sze 
chną u w a g ę ,— poniew aż u w aża ny m j e s t  za s k u 
tek a r t ykułu  zamieszczonego w Journa l des l)e- 
bats. Ile z pcwnoś i i ą  wiadomo , x iążę  miał  się



bardzo obrazić  tcm wyra żen i em  dziennika! !  t',t 
discrelion dn jen n e  homtne« i podać się 
na »el  z lego powodu d» dymissyi ;  leez że król 
t akowej  nie przy j ą ł ,  przeto opuśuił dwór  i usunął  
się do Compiegne.— Inni atoli u t r zymują,  że k r ó 
l ewicz zabawi  tylko przez Kilka dni w  tym zaiu 
ku polowaniem,  a potem odwidzi  siostrę swoję  kró-  
lowę B e l g i j s k ą  w Bruxell i .

—  S zw a jcar  y a .  —

Wiadomości  po dniu 20  i 21 inaja z Mar-  
t i nec l i , La w ej , Berx i La u za n ny  donoszą 
o  rozmai tych poruszeniach milicyi różnych 
kan tonów,  — zerwanych  mostach,  małych 
potyczkach ,  —  o widzianym pożarze w Ar-  
d o n ; —  i przeds ięwzię tych ś rodkach przez 
wielką radę w  Lauzann ic  położenia prędkiego 
końca wojnie  d o m o w e j ,  i \ v i c ep rez \den la  s w e 
go radcę s t anu Ruche,  wysła ła  j ako p o ś r e d n i a  
do kan tonu  Wall is ;  w skutku zaś odebranych 
na jnowszych wiadomości ,  r ozkaza ł a  wyprawić  
na s t atku pa rowym 200  ludzi na grani cę  r z e 
czonego kantonu ,  zanim się g romadzą batal io
ny.  W  okręgu A igle , zna jdu je  się obecnie 
1000  ludzi wy borowego  wojska .  S ta t ek  paro* 
wy  zab ra ł  przyt em wiele amunicyi .*

—  Bern 21 M aja. —
Dziś zebra ł a  się rada rządząca ua n a d z w y 

czajne posiedzenie ,  i przeszło po dwugodzinnej  
dcl iberacyi ,  kazała wystąpić  pod bronią ł om  omu 
4 inu i lOinu batal ionom piechoty,  3ej  i 4  kom
panii s t rze lców , i l e i  kompani i  a r lyl lcryi .

—  Turyn  18 M aja  —
Odbieramy lu wiadomość z Neapolu,  iż ze

s t rony s tarszej  liuii Burbouów posłany celem 
proszenia  o r ękę  jednej  Z  xiężn iczek  Syeylij  
skich dla xięcia  Bordeaux  hrabia Montbel ,  opu
ścił nagle to miasto;  a lbowiem poseł Francuzki 
x i ążę  Monlebello,  przełożył  dworowi  sycyl i jskie
m u ,  potrzebę odmówienia  tego zw iązku ,  ina
czej nastąpi łoby zerwan i e  zw ią zkó w dyploma
tycznych z F r a n c j ą .  Natur a ln i e  wybór  pomię
dzy jediiem z dw ojga złego nieinógł t rwać  dłu* 
go; —  j akkolwiek przeduiuowue punkta  o po.  
wyższe  małżeństwo  xięcia  Bordeaux z siostrą 
k r ó i e w s k ą ,  były j u ż  właśnie z aw ar t e .

■WIADOMOŚCI  Z  e o P B Z E O X I f c l l  P O C Z T .

—  Lwów  21 M aja. —
A rcy -x i ążę  Franci szek Ka ro l ,  r a c z y ł ,  na

cel budować się mającej  niemiecko izraelskiej  
świątyn i  w e  L w o w i e ,  p rze łożonym gminy t u 
tejszej  s t arozakonnej  znaczną summę pieniężną 
przys łać .

Mówią ,  iż kilku znakomi tych  obywatel ,  z i e m 
skich ma zam ia r  podać prośbę do Naj jaśniejsze 
go Pana,  o pozwolenie  założenia^ ua a k c j e  ko 
lei żelaznej  z Bochni przez  L wów  do Brodów.

Baronowa R ie s e , p i e rwsza  ś«i ?waczka t u 
tejszej  opery,  j es t  polubieuccm publiczności ,  w 
operze »OtleUn« w roli Desdeinony,  była dz i e 
więć  r az \ r p rzywołaną .

—  Londyn  15 M aja. ■—
Lord Brougham . który  nie p rezydowal  na 

żadiiem zgromadzeniu  od roku 1 8 3 8 ,  p r zew o

dniczyć  będzie d. 17 b. m. na zgromadzeniu  ro-  
cziieni t ow arz ys tw a  angielskiego i cudzoz i em
skiego przeciw niewoln i c twu .  Pan 0 ’Corinelł 
z awiadomił ,  że  będzie na niem także  obecnym.

Dla ukończenia  pomnika W a l t e r  Scotta , k o 
mitet  londyński  odwołał  się do hojności publi
cznej  , brakuje bowiem j eszcze  1000 f. sl.

\Yedtug rapor tu B o ard  o f  Trede  o p r z y 
padkach zaszłych ua kolejach że l aznych w r o 
ku 1843 w Ang l i i , na 24  mil ionach osób p r ze 
wiezionych w ciągu 1843 roku ,  jedna tylko o- 
soba ut raci ła życie w skutku przypadku bez j e j  
winy Drugi podróżni byt uszkodzony p r zez  
podobnyż przypadek.  Dwaj  inni podróżui  u t r a 
ci li życie  z własnej  winy.

Następuj ąca  jes t  zmnie jsza jąca  się p rog re s -  
s y i , j ak ą  przeds tawiaj ą przypadki  ua kolejach 
że laznych angielskich przez 4 osiatuie  lala:

zabi tych r an ionych
18'<0 przez 5 ostatnich miesięcy 2 2  131
1841 przez rok . . . .  2 4  7 2
1842 « « . . . .  5 14
1843 ^  . . . . 3  3

Wiadooiość o zawarc iu  t r ak ta tu  między'  S t a 
nami Zjcdnoczonemi A m e ry k i  północnej  i r z e 
czą pospolitą T e x a s ,  według któr ego taż  r z e c z 
pospolita do Unii ma być wcieloną , sp rawi ła  t u ,  
j ak  ł a two  sobie wy t łumaczyć można , bardzo 
złe wrażen ie .  Tim es, zazdroszcząc  Stanom 
Zjednoczonym tego po w ięk sze n i a , nadającego 
im p rzewagę  pod względem konkurency i  h a n 
dlowej , szczególniej  co do produkcyi  baw e łn y ,  
którą  i lotyrhczas Angl ia  po większej  części z Te 
xa s  o t r zymy wa ła  ; n a z yw a  len t r ak ta t  han i e
b n y m ,  powstaje na na rodowy  cha ra k t e r  a m e 
ryka nów  i spodziewa się, źc  Senat  S t anów Zjedli. ,  
sto jedyne  ciało pol i tyczne ,  k tór e pomimo upa 
dającego zaufania i coraz zmniejs za jącego się 
s z a c u n k u , z j ak im  świat  spoglądać musi i m  pół - 
noeno-amerykański c  i n s t y t u c i e ,  u t r z ymu je  j e 
szcze poniekąd w  oczach zagran i cy  pozostałą  
rządowi  godność ,« że,  mówię Sena t  odmówi  ra-  
t ył ikacyi  lego t r ak t a tu .

P ro d u k c j a  żelaza w W ,  Brytani i  wynosi ła  
w r. 1800  tylko 150001) tonnów czy li 3 , 0 0 0 ,0 0 0  
cen tna rów ,  w r. 1840 pov iekszyłą,  się 10 ra 
z y ,  doszła bowiem do 1 ,50 0 ,0 00  tonnów czyl i  
30  mi lionów cent . ,  war tośc i  0 , 5 0 0 , 0 0 0  f. st. 
W  r. 1 8 3 6 ,  cena su rowego  żelaza s zkocki ego,  
wynosi ł a  Lonne czyli 2 0  cent. ,  po 0  f, st .  13 
szyl ingów (266  z i p " ;  do r. 184 2  spadla na 2 
f. st. o sz.  (90 ztp. . j  zatem 1 cent .  wypada po 
4 zl. 15 grp.

Na oncgdaiszćm posiedzeniu izby niższej  na 
klórem dodatek lorda Ash lcy  do bilu fabryczne 
go został  od rzu con y ,  p. Peel zbijał  zasadę te- 
goż lorda,  wyrzeczoną  (TT 10, a dowodzącą:  że 
ro uie jest  ujorali iem , lo także poli lyezneui być 
nie może ; p. Peel twierdzi ł  , że zdarza j ą  się 
wypadki ,  k tór e  choć uie są tnoralucoi i ,  j ednak  
poli tycznie są dob remu

\V kanale stoi od 3 tygodni cala flota h a n 
d l ow a ,  uajuinięj  z 2()t) żagli z ł o ż o n a ,  k t ó r a  z 
powodu p rzec iwnych  w ia t rów  nic może na l a -
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m i z ę z awl , ,dć.  Są lo ok rę ty  powra  -aj.ącC z iudyów 
Chin i t. p.

— D nia  16 M aju. —
Wczora j  par lament  nie inial żadnych pnsie* 

i lzen. Dziś kancle rz  izby skarbowe j nia zapo
wiedzieć na dzień 3 cze rwca  swój wniosek wzgl ę
dem zniesienia cła od cu k ru j  a p. Peel oznaczy 
łerye Zielonych Świą tek  do 31 b. m.

W c z o r a j ,  j ak  zwyk le  co r o k ,  lord ma jor  
(!al wielką ucz t ę  dla minis t rów i wielkiej  l icz
by cz łonków parlamentu.

We d ług  dziennika B rilan ia  , nietvlko król 
Fi l ip ,  ale i królowa f rancuzów odwidzą tego 
lata króluivę W i k t o r y ę ,  i to w zamku W in d 
sor  , nie zaś na wyspie Wigh t  królowa przy j 
mować  będzie swych  dostojnych gości , k t ór zy  
dłuższy czas mają lain zabawić .

Sir  H. Hardinge ,  nowy j l ny  guberna to r  I n 
dyjski , opuści Anglię przy  końcu tego mies i ą
ca.  Rodzina j ego uda się za nim dopiero na 
początku Wrześn i a .

—  D nia  17 M aja. —
Tutej sze  dzienniki z awie ra j ą  korr rspondencyp,  

j aka  zaszła między rządem angielskim i S t an a 
mi Zjedi iocz-oncmi, względem wcielenia Texa s  
do k ra jów  Unii , a k tór ą prezydent  Unii p r ze 
dłożył  senatowi  w raz  z t rak t a t em dotyczącym 
przy l ączeu  a Te xas .  W  tej korrespondeiieyi  
znajduj e się nota lorda Ab e rdeen ,  która  nie- 
s przyj  a bynajmniej  z aw ar t em u  z T ex as  t r ak t a 
t o w i ,  i może stać S'ę g łównym powodem sena
towi do i i iepolwierdzeuia przedłożonego t r a 
k tatu.

—  M a d ry t 11 M aja. —
Gube rna tor  Geuly uwiadomiony został ,  że  d.

5 l iczny oddział  wojska marokańskiego p r zybę 
dzie w okolice tej t w i e r d z y ,  niby na rewię.  
Lubo wielkorządca tej prowincyi  oznajmi ł  gu 
b s rna to rowi  Ceu ty ,  że  to ściągnięcie wo jsk  nie 
ma Żadnego nieprzyjacielskiego -zamiaru, os t a t 
ni j ednak poczyni ł  n i ezwycza jne  środki  os t ro
żności .

— Bzi/m  7 M a ja. —
Dowiadujemy s i ę ,  że korpus  ochotników na

Doniesienia

A ro  3989 .
W Y I I Z U ł .  S P I t A W  W K W N K T K Z - y Y C I (  I P O I . I C Y I  

w  s e n a c i b  R z ą d z ą c y m  

'Halnego \iepodlegtego i ściśle Aea/rafnego 
Mia>/a Brakowa i ■!ego Okręgu,

W  wykonan  u uchwa ły  Senatu  Rządzącego 
pod d. l(j i,. ,n j ri ,|0 N . 2 L 5 4 D G S .  zapadłej ,  
za twierdza j ącej  da rowiznę  przez p. Anton iego  
lic Stcrns lein ilolzel dla I ns ty tu tów tutejszych 
uczyn ioną ,  a mianowicie:  aj kwo ty  zip. 2000  
dla domu ogólnego schronienia  ubogich pod u -  
pieką t owa rzys twa  dobroczynności  zos tających,  
na pomnożeni e stałych funduszów tegoż ins ty-

prowincyi  został  przez  rozkaz  dzi enny r o z w i ą 
zany;  służba ich pełmona teraz będzie przez  w o j 
sko l i n iowe ,  które  w skutku  ostatniego poboru,  
znaczni e zos t ało powiększone.  Zachodzące c z ę 
sto niesnaski  z mieszkańcami  miast  p rowiucy-  
onalnycl i  / po w od ow a ły  to rozporządzenie .

W  przeszłym tygodniu a r esz towa ła  tu z n o 
wu policya kilka osób;  przy jednej  z  nich zua-  
lezinuo weksle  na zn acz ne  summy.

Biskup Or l eańsk i ,  jks .  F a y e t .  p r zyby ły  tu 
n iedawno  z  F r a n c y i , miał w tych dniach po
s łuchanie u Papieża , o raz  nar ady  z minist rem 
sek re ta rzem s t a nu ,  ka rdyna ł em Lambruschini  , 
i inneini znakomi tszemi  dut-hownirmi;  poczeai 
wyjechał  napowró l  do Francyi .

— Turyn. 10 M aja. —•
Donoszą z Neapo lu ,  że  x iążę  Moutebe.llo 

z awiąza ł  z dworem sycyl i j skim bardzo c z y n n e  
układy.  Podwójne  ma łżeńs two ma być p r zed
miotem tych układów:  xięcia A n e m i e , k r ó l e 
wicza f r an cu zk i ego , z k ró l ewną  Ma ry ą  K a r o 
l i ną ,  siostrą króla Neapol i l ańsk i cgo . o k t ó r e j  
r ękę  s tara  się t akże x i ą żę  B o r d e a u x , —  i k r ó 
l owej  Izabelli  hiszpańskiej  z hrabią Tra j i au i ,  
bra t em k>’óla neapól i tańskiego.

P H Z  YJK CI I  A L I  DO K R A K O W A -  

Oil d n ia  30  do  d n ia  31 M a ja .

S tu .uow ska  K a r o l i n a  o b , ,  P a w l i k o w s k i  A n d r z e j ,  

T r z c i ń s k i  A le t f n u d ę r ,  C i e s lm s k a  J a d w i i j n  o h . ,  B g sa j i*  

ska  X a w e r a 7 W o d a i c k i F r a ń  <i s z e k  h r . ,  W o d z i e k i  W ł a 
d y s ł a w  t  P o l s k i ;  —  M u r s z a łk i e w ic z  M a x y m  o h . ,  S a p i 
eh a  L e o o  \ i ą r . ę ł z  G a l i c y  i; —  E w i n a n n  K a r o l ,  M eja  
H e n r y k ,  lNiedoha M a r y a  o h . ,  S o b c z y k  F r a n c i s z e k  o h . ,  

z Pr ii - s .

Wyjo.ehali z Krakowa'.
G órski  L ud w ik  oh-, O b o rsk i  Maxym o b . ,  J a w o r 

nicki Illurccih oh . ,  D łusk i  Tomasz o h .,  Milewski W a 
le n ty c h . ,  Zalewska E m il ia  ob. ,  P-m iński  X a w e rv  o b . ,  
Laskow ski  L udw ik ,  L askow ska  W in c e n ty  na, do Pol* 
ski;  — Nie moje wski A d o l f  o b . ,  S ta d n ic k a  Zofia h r . ,  
do G a l i c j i ;  - Tanjy, Scha t tenber / j  L u d w ik  F u b e l  L u  • 
dw ik  do P ru s s .

Urzędowe.

lulu;  b) kwo ty  złp. 20 00  dla zgromadzćuia  z a 
konnego X X .  Kapucynów krakowski ch  , z p rze
znaczeni em corocznego procentu na j a ł m u ż n y  
dla tegoż  zakonu i c) k w o ł y  złp. 2000 dla zgro  
madzenia  zakonnego X X .  Reformatów i m  takiz 
sam cel przeznaczonej ,  Wydz ia ł  czyn lak eh wa  - 
lebny , ku pomnożeniu funduszów dob roczynnych  
d ą ż ą c e , do powszechnej  wiadomości  podaje .

Kraków d. 21 Maja 1844 r .
S e n a t o r  Prezydu j ą ev .  

k o p f f .

Ża Referendarza Kaniewski.
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A r o .  2967.
S k DZIA  T l lY n U N A Ł U

Koinmisui z  upadłego handlu siarozakonnego 
M ojżesza K rongolda .

W z y w a  wier zyci e l i  upadłego handlu siar  
Mo jż e sz a  Krongolda .  j a k o t o :  J akóba  Abrahama  
M e j e r  et  Comp . ,  W .  A.  Meye r  i s ynów ,  Rn 
s e n f r l d a ,  Bchrend et  comp. ,  z Be r l i na ;  A J  
A sch a rd  synów ,  C. F.  Haenel  z Lip>ka,  braei  
Dh yren fu r lh  z Wroc ł a wi a ;  L .  F.  YVolf z Ber 
l ina ; Ei msla W e b e r  z Gera ; M. Bebrenda i sy
na z Bessa u ; Hessa Ruben et  comp.  z Hambur
ga;  Falka  Rosenlhai  et comp z Hamburga ;  L. 
F .  Beerend z D e s s a u ,  braci Hirscbfeld z Lipska; 
C. A.  Pulschke z Wi edn i a ;  A .  Windmi i l l r ra  i 
brac i  z Lipska;  Schimpfa i Gladisch z Gera;  Mo 
r i lza  Moser  et  comp.  z Lipska;  F .  Haagemann  
z L i p s k a ;  Ph ihpa Ei.ssicn z Hamb urg a ;  braci  
Krotni  z L ip ska ;  Henryka  Orhmig  z Gera;  J ana  
Mar ia  Fa ri na  z Coloni i ;  J ana  Gollfr ieda Jhlc z 
Gre i f enb e rg a ; C. F.  Hoffmann et  comp.  z Pe- 
lerdorC; C.  G. Tie l srh z Hi rs chberg;  Sleudner  
e t  F is cher  z Griifenberg; J .  Moser  jun io r  z Ber 
l i na ;  Spingar i ta  z K ra k o w a ;  Anton iego  Opiel-  
sk i cgo z Kielc;  A n ton inę  Pusze t  z K ra k o w a ,
S. Bohm z K r a k o w a ;  Zeri la Spirę z  Krakowa;  
F rauc i szka  Antoniego Wolf f  z  Krakowa;  Fein-  
kn op fa , An toni ego  Hóltzel , Goldgar ta ,  ws zys t 
kich t  K rakowa ;  J .  Schee rmann z Krakowa;  S. 
Horowi t z  z T a r n o w a ;  Cliajc Hirscbfeld z K r a 
ko w a ;  J ana  Bochenka z Krakowa;  Marcina  Wi l  
ner  z Al lendor f ;  He rman n  Muller  et comp.  z 
Ber l ina;  Labt  nie Oppcnbeim et  comp. z Pa ryż a ;  
J .  G. Hermann ct svn z Lipska;  J ana  Fried Vun 
der  Wcst cn  z Crefeld;  Bovit  e t  comp.  z Lip
ska;  G. et Eduard  Gumjc l  z H a m bu rg a ;  B e rn 
hard J akoby  z Hamburga-;  He r tz  Lowcns t e in  z 
Be r l i na ;  L.  Douauer  z L ip ska ;  Adol f  l t z i g  et 
comp.- z Lipska;  Kircbof et  Fiisel z Lipska ; J .
C. Haarhaus  synowie  z L ip ska ;  Hen ryka  Lu-

S k o ii ic s ie u ie

Aiźej  podpisana miawszy  za szczy t  
S jS fflm g  u l rzymanieni  I r ak lye rn i  w roku  1842 
P n H a S i  1843 zadów oleić Puhl iczuość n a 
w iedza j ąc ą  minera lne  wody w Szczaw tncy,  przyj 
mu je  na się w tym także  roku 1844  icu sam 
obowiązek  p r zy  zakładzie  wód minera lnych w 
Szc z aw n ic y ,  powiększa j ąc  swó j  przedmiot  na le
życie  u r zędzoną  kuchni;) i cuk i e rn i ą ,  i pochle
b ia j ąc  sobi e ,  iż potraf i  dogodzić wszelkim ż y 
czeniom Szano wn e j  Publiczności  przez wybór  
p o t r a w ,  c i a s t ,  i napojów rozma i tych  przy naj- 
śpieszniejszej  u s ł u d z e ,  za  na jumia rkowansze  ce
ny ,  a tym sposobem zapobiezy n iewygodzie  uda
j ących  się do S zczawn icy  gości względem ko- 
s z lownego  wożeni a  za sobą kuchni .

Magdal ena  L is t  
T r a k t y e rn i c zk a  ze L w o w a .

Uwiadomienie ze S zczaw n icy .
Ignacy'  Kou igsbe rg ,  t r udniący s ię od lal  12 

doświadczeni em dobroczynnych wód mineralnych

dwika Richt era  z Lipska;  J .  F.  A.  Krelschcr  
z R e i c h rn ha tb ;  Augusta  Hnusmann z B rande-  
b tn ga ;  L im .wską  z K rak ow a ;  Hermana Kauf- 
mann z  Ber l i na;  B. W olffa z Ber l i na ;  M.  Be- 
cker t  z Lipska ;  M. I). Jaecbsol in  z Krakowa ;  
Marcosa  W ar n n i  z W ie d n i a ;  Dobe Hirscbfeld,  
Leibla Baków r r  , Hirscba Gciinwald,  S. Deiches.  
F r anc i s zka  Hal ina ,  Kel lera ,  Jakóba  Hirscbfeld,  
wszystkich  z Krakowa ;  A.  iNcmnitz z Wiedni a;  
Leibla Goldgard z Krakowa;  Berła Beckinana z 
Krakowa;  F. Bujat t i  z Wiedn i a ;  M, Funk z Kra
kowa;  Mpchała Funkens i c in  z Wiedni a;  »bv w 
dniu 8  Lipca^ i\  b. o godzinie 3  z południa w 
sali posiedzeń ł ly bunalu Wydz i a łu  I. s tawić się 
zechcieli  bądź o sob i ś c i e , bądź przez pełnomo
cników przed syndykami  Łyniczasowemi S tani 
s ł awem Zamojskim i Karolem Tlnmeic m , a to 
celem sprawdzeni a s t osownie  do ar t .  65.  66.  
67 .  K.  H księgi III. wierzy t e lności  ich w o 
becności sędziego delegowanego,  massę  upadłe
go handlu ciążyć mogących.

Kraków d. 24 M aj a 1844  r.
( I r . )  Ciszewski.

N o t a k y u s z  P u b l i c z n y .

W olnego M iasla  K rakow a i  Jego Okręgu.
Podaje  do publicznej wiadomości ,  iż w sku 

tek n z o l u c y i  Tcybuualu z dnia 23 Maja r .  b.  
N ro .  2 7 2 6  odbywać  się będzie d. 4  Cze rwca  
r.  b. o god.  8  rano w plebanii wsi Regulic li- 
cytacya  ruchomości  po xiędzu Józef ie Lel i lkow-  
skiin plebanie tamże  zmar łym pozostałych jako 
to: bydła,  koni ,  owiec,  pszczół ,  spr zę tów  rol 
niczych,  pościeli,  sukni ,  biel izny,  szklą ,  porce
l any.  zboża,  miedzi,  książek i t. p. C/i8e i i cy
towania  mający'  na czas oznaczony'  przybyć 
raczą.

K raków dnia 25 Maja 1844  r.
(2r . )  Sebas lyan K orylow ski.

p r .v v t  a l i t c .

Szczaw n ic k i ch ,  t roskl iwie zebrał  posl rzeżeuia 
pomyślny)  h ku racy j  w rozl iczny) li s łabościach 
prze?, należyte  używ an ie  powszechnie  znanych  
pomienionycl)  wód minera lnych , i te s twie rdzo
ne autentyc* nenii do wodami ,  podaje di ukiciu do 
Publ iczności ,  Ot rzymawszy  zezwoleni e c. k.  c en 
zu ry  Lwowskie j .

To dziełko z  wielu miar  wielce waż ne  lak 
dla l ekar zów j ak  i dla każdego z Publiczności ,  
zas ługuje  lem bardz.ej  na ł a s kawe  wzg lędy ,  iż 
wydawca  ma na celu,  nie lylko cierpiącej ludz
kości ulgę pr zyn ie ść ,  lecz oraz  i ubogich wes
p rzeć ,  poświęca jąc  cały czysty dochód niniej 
szego wydania  na fundusz ubogich.

Dostać można tego dziełka w ksi ęga rn i  L w o w 
skiej i Ta rnowsk i e j  P. Mi l i kowski cgo,  przy  za 
kładzie wód minera luych w Szczaw nicy,  w  J a 
sie u samego wy daw cy ,  i w księgarni  Sl. Giesz- 
kowskiego w Krakowie.  (3 r  )



W  fuiię Boga! 
TOWARZYSTWO TRZEŹWOŚCI

załozune pod Opieką

N A JŚW IĘTSZEJ MARYI PANNY  
OCZY&ZCZUM2A

N r o  Przlstąpienie do Towarzystwa.

Ja p rzed  Bogiem ,

S. A n io łe m  S tró żem  m o im , i  ludźm i,  za  p o 
mocą B uską  uroczyście za rze k a m  się wszystkich  
palonych n a po jów , ja k o  to: G o r z a łk i , fF ó d k i
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i  A r a k u ;  a w  innych napojach  obiecuje zacho 
•nać m ierność , i d o  tego wszystkien.i s i ła m i  k a 
żdego zachęcać. P rzy jm u ją c  na  siebie wszelką  
hańbę w społeczności ludzk ie / , gdybym  kiedy  
w. czemukolwiek tej uroczystej obietnicy m o je j  nie 
d o tr zy m a ł .

W  Imię Ojca -J* i Syna -j- i Ducha 8 .  i* Amen.

// '  dnia

Miesiąca  1844 r.

Odbierający to uroczyste zaślubienie

Pobudki do Trzeźwości.
PISMO ŚW IĘTE.

1 )  Gdy Filistynowie przy muzyce jedli, pili i weselili 
s i ę , cały dom na nich się obalił i trzy tysiące Filisty
nów pozabijał. Jud ic . 16.

2 )  Kiedy Kolofernes najbardziej był ąńjany, wtenczas 
niewiasta Jodita ucięła mn głowę. J n d t t  f 2 .  9.

3 )  ' W s z y s t k i e g o  c o  u p oi ć  m o ż e . p i ć  n i e  b ę d z i e c i e  t> 

i - s y n o w i e  i w o i J . .  a b y  w i e  nie p o m a r l i .  I . r r .  I n ;  9 .
.1) Miejcie się na pieczy, aby kiedy nie były obciążono, 

serca -wasze obżarstwem i opilstwem... ażeby na was z trza- ■ 
skiem on dzień (sądu  Boskiego j  nie przypadł, iaic . 12. 34 .

5 )  Noc przeminęła, dzień się przyb liżyć  odrzućmy* . 
tedy uczynki ciemności, a obleczmy się w zbroję światłości. 
Jako  wednie uczciwie chodźmy, nie w biesiadach i pijań
stwach, nie w łożach i niewslydliwościach. Bom 13. 5

(>) J n i  złodzieje, ani pijacy nie posiędą Królestwa 
Bożego. I. Cor. 6. 10.

7} Słuchaj Synu m ój,  a bąńż mądry:... nie bywaj, 
na biesiadach pijaniców :... bo którzy się pijaństwem baw ią... '  
zniszczeją] Proc. 2 3 .  — v. 19. 20 . 21 .

8 )  Ocućcie się pijani, a płaczcie; J o d .  1. 5.
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DOŚW IADCZENIE CODZIENNE.

1. Pijaństwo odbiera człowiekowi zdrowie, a skraca 
mu życie ; więc pijak jest zabójcą samego siebie; chociaż 
swego życia jest tylko stróżem, ale nie panem.

2 . Pijaństwo obdziera człowieka ze sław y, która dla 
niego najdroższą być p o w in n a ;—* więc pijak nosi na sobie 
zelży wą hańbę godną pogardy od wszystkich ludzi uczciwych.

3. Pijaństwo człowieka na obraz Boski stworzonego, 
czypi podlejszym i głupszym od wszystkich nierozumnych 
zwierząt, bo bydle nie pije więcej, tylko ty le ,  ile do za
spokojenia pragnienia potrzebuje ;—  wtenczas ty lko, gdy 
mu się pic chce; — nie g o rza łkę ,  tylko pije wodę dla na
poju każdego żyjącego jestestwa od Pana Boga stworzoną. 
Więc pijak jako najpodlejszy ze wszystkich zwierząt, nie 
godzien nazywać się nawet człowiekiem, nie godzien to
warzystwa ludzkiego.

4. Pijaństwo obdziera człowieka z majątku, oddając go 
w cudzo ręce, a przyprowadza go do ubóstwa i ostatniej 
nędzy, z całą jego familiją, jak codzienne doświadczenie 
uczy. W ięc pijak straciwszy cały m ajątek, koniecznych 
putrzeb do utrzymania życia musi szukać w złodziejstwie, 
oszukaristwie, lub w' jakim niegodziwym i podłym zysku. 
Takiego możnaż cierpieć w  społeczeństwie ludzkiem? N ie ! !  —

:’). P ijaństw o cz* ni c z ło w ie k a  podobnym .Szalonem u 
lub- w ście k łe m u ; bo p ij« » » . a szalony i w ś c ie k ły  niczńnt 
się od siebie nie ró ż n i* . 1 v lk e  tein: że szalony lub w ś c ir -  

• H v uie dobrowolnie jest takim : a p ijak  sanim-hcąc szu k a 
dla siebie szaleństw a i w ście k lizn y .

(J. Pijaństwo odbiera człowiekowi w styd w7 oczach ludzi, 
bo czego człowiek po trzeźw,emu nie śmie wymówić, to po 
1'yanu nie wstydzi się uczynić, więc pijak nie ma żadnego 
"s tydu .

7. Pijaństwo odbiera człowiekowi zaufanie u ludzi; 
więc pijak czem się bardziej przysięga, tern mu bardziej 
l ik t  wierzyć nie może.

8. Pijaństwo odbiera człowiekowi zbawienie, a. wtrąca 
go na wieczne potępienie do pieklą; bo pijak, powszechnie



umiera, nagle bess Sakramentów Świętych, nie mogąc w go 
dzinę śmierci nawet westchnąć do Pana  B uga , aby mu 
grzechy odpuścił; więc pijak za życia juz jest potępieńcem 
piekielnym.

W E Z W A N I E .
Komu ńie miłe zdrowie i życie?
Kto chce być podłym i wzgardzonym?
Kto nie chce należeć do ludzi uczciwych?
Kto chce być głupszym od zwierząt?
Kto chce przyjść dc ubóstwa i nędzy?
Kto chce być bezwstydnym?
Kto chce aby mu nikt nie w ierzy ł?
Kto chce być potępieńcem piekielnym?

A le, kio chce być przy zdrowiu i życiu dłuż- 
szem , szczęśliwym? Kto kocha honor i cnotę? Kto 
kocha Pana Boga i Zbawienie swój duszy? Niech 
się przyłączy do naszego

TO W A R ZY STW A  TRZEŹW OŚCI.

Za pozwoleniem Cenzury R ządow y


